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Twarde piłki, laski, dziwnie ubrani bramkarze - tak w dużym skrócie można opisać hokej na
trawie. Ta zespołowa gra sportowa w Cieszynie jest obecna od połowy ubiegłego wieku. I
choć tak długo jest z nami, a obecni wychowankowie z KS MOSiR Cieszyn odnoszą liczne
sukcesy, to ciągle jest to sport mało popularny na naszym terenie.

Kierownikiem sekcji hokeja na trawie w Cieszynie, Laskarze KS MOSiR Cieszyn, jest Konrad Legierski. Pan Konrad
wspólnie z rodziną, a dokładnie z siostrą, bratem i mamą od paru lat prowadzi wspomnianą sekcję. Cieszyńskich
laskarzy rodzina Legierskich przejęła po odchodzącym na emeryturę Piotrze Buzku, który był koordynatorem sekcji
hokeja na trawie w Cieszynie nieprzerwanie od lat 80. Rodzina Legierskich ze sportem tym była związana jednak już
dużo wcześniej. Cieszyńskich laskarzy prowadziło jeszcze przed Buzkiem starsze pokolenie Legierskich (dziadek i
ojciec). To bardzo rodzinny sport w naszym wykonaniu – przyznał w rozmowie z nami Konrad Legierski.

Obecnie Laskarze to 3 kategorie wiekowe: grupa dziecięca (5 - 6 lat), drużyna juniora młodszego oraz drużyna
młodzika. Dodatkowo istnieje również drużyna seniorów. Mamy seniorów ale większość z nich gra w klubach
np. w Tarnowskich Górach, w Siemianowicach, czy w Poznaniu – podkreśla kierownik sekcji.

Laskarze z Cieszyna mają się czym chwalić. Ostatni duży sukces osiągnęli juniorzy młodsi. Wywalczyli sobie miejsce
w grupie eliminacyjnej do Mistrzostw Polski. Jeżeli utrzymają ten poziom na wiosnę, to wtedy mają
automatycznie awans do Mistrzostw Polski. W rozgrywkach tych startuje 6 drużyn z całej Polski,
rywalizują o tytuł tej najlepszej. Na razie mamy pierwsze miejsce w grupie eliminacyjnej, postaramy się
to utrzymać, no i zobaczymy jak będzie w czerwcu na Mistrzostwach. Przed nimi na pewno dużo
treningów, nie mogą spocząć na laurach – tłumaczy Legierski. Dobrze radzą sobie również młodziczki. Na dzień
dzisiejszy zajmują drugie miejsce w Mistrzostwach Śląska Młodziczek. Jest więc o co powalczyć na wiosnę, bo o
pierwsze miejsce na Śląsku – mówi Konrad Legierski. W tym roku młodziczki wystartowały pierwszy raz w
eliminacjach do Mistrzostw Polski w kat. juniorek młodszych. Daje to dużo możliwości. Mogą zobaczyć jak hokej
na trawie wygląda na dobrym poziomie, mają więcej meczy, kontaktu z dużym boiskiem.

To nie jest niebezpieczny sport – podkreśla Legierski. Dużo osób myśli, że jak jest twarda piłka i kij to musi
być niebezpiecznie. Dzieci od małego są uczone, że piłkę trzeba złapać. Im szybciej to zrobią tym
bezpieczniej dla nich. To już ich nawyk, że nie boją się piłki. Żeby uprawiać ten sport trzeba być
odważnym. Jeżeli ktoś się boi to sobie nie poradzi.

Konrad Legierski tłumaczy również jaka jest różnica pomiędzy hokejem na trawie, a hokejem na lodzie, oprócz tego
że gra się na innej nawierzchni. Na trawie nie gra się w ochraniaczach - to jednak nie wszystko. W hokeju na
lodzie krążek można dotknąć kijem po obu stronach, natomiast w hokeju na trawie jest tylko jedna
strona do gry.

Na pytanie czego życzyć cieszyńskim laskarzom Legierski odpowiada boiska. W Cieszynie nie organizujemy
zawodów, bo nie mamy boiska. Wszystkie mecze u siebie gramy na wyjeździe. Jeżeli ma się boisko do
treningów to wtedy można sięgać znacznie wyżej. To drugi rok kiedy władze UŚ w Cieszynie pozwoliły nam
korzystać z hali sportowej w okresie zimowym. Jesteśmy za to bardzo wdzięczni, wcześniej borykaliśmy się
z bardzo małymi pomieszczeniami. Zima jest dla nas najgorsza. Czekamy aż zrobi się ciepło żeby wyjść na
boisko przy SP 3 w Cieszynie.
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